FILOZOFIA ODRODZENIA
Odrodzenie jest dogodnym wyróżnikiem tej epoki, choć jest to wyróżnik równie wieloznaczny jak osławiony "humanizm", który jej przypisują podręczniki szkolne. W rzeczywistości mamy w tym okresie do czynienia z prawdziwym wrzeniem kulturalnym o tendencjach różnych, czy zgoła przeciwstawnych. Spotyka się tutaj zarówno nowatorstwo, jak i ruch wstecz ku rzekomo prawdziwym czy autentycznym korzeniom (co samo w sobie jest również nowatorstwem).

Taką samą dwuznaczność znajdujemy w koncepcji bytu ludzkiego. Gdy dla jednych człowiek "naturalny" staje się wielką wartością, zdaniem innych chodzi przede wszystkim o to, by przeciwdziałać naturalnej grzeszności, uciekając się do pomocy łaski.

Niemniej istnieje pewien zespół cech charakterystycznych, który usprawiedliwia wyodrębnienie tej epoki.

-    Jest to czas odrzucenia scholastyki i czas powrotu do starożytności. Odkrywa się greckie teksty i wraca do Platona. Filozofia dąży do tego, by oderwać się od teologii i stać się myślą świecką, choć nadal jest na ogół dziełem duchownych związanych w stopniu o wiele większym, niż się zazwyczaj przyznaje, z problematyką okresu wcześniejszego.
-    Jest to okres powrotu (lub przekonania, że się powraca) do antycznego pojęcia humanitas, choć jego znaczenie na ogół ulega modyfikacji pod wpływem chrześcijaństwa. Tak zwani poganie nie są tak ważni, jak się zwykle twierdzi. Pisarze tacy jak Petrarka (1304-1374) czy Boccaccio (1313-1375), którym często powierza się rolę ojców założycieli humanizmu doby Renesansu, należą raczej do okresu wcześniejszego. Jednocześnie nie wolno zapominać, że humaniści włoscy zafascynowali się filozofią starożytną pod wpływem Gemistosa Plethona (1355-1452), greckiego filozofa z Mistry (Peloponez), który w swoich wysiłkach, by wzbudzić przychylność wobec helleńskiego pogaństwa i spowodować powrót do polityki i moralności w platońskim stylu, był w Bizancjum całkowicie odosobniony, spotykając się z potępieniem zarówno prawosławnej hierarchii, jak i należących do przeciwnego obozu wyznawców arystotelizmu.
-    Ta epoka "humanizmu" jest jednocześnie okresem, gdy ma miejsce wielki przewrót religijny, a mianowicie Reformacja (Luter, Kalwin, Zwingli), która przeciwstawia Ewangelie Kościołowi rzymskiemu (prowadząc do powstania nowych Kościołów).
-    W epoce tej stały i zamknięty wszechświat średniowiecza zaczyna się rozpadać i to nie tylko w następstwie wielkich odkryć (wyprawy Kolumba, Magellana, Vasco da Gamy, Amerigo Vespucciego, Jacques´a Cartiera itd.), lecz również dlatego, że poszerzenie się horyzontów prowadzi do zwielokrotnienia stanowisk wobec świata.
-    W epoce tej wielkie nadzieje pokłada się w rozwoju nauki (Kopernik, Kepler, Bacon), a jednocześnie nauka, mimo swych rzeczywistych postępów, bardzo wiele inspiracji zawdzięcza jeszcze mistyce i teologii (pojętej w bardzo ogólnikowy sposób). Chce się wówczas odczytać wielką księgę świata przede wszystkim po to, aby odgadnąć boski plan stworzenia, przy czym wychodzi się z założenia, że istnieje ciągłość między boską mądrością a przyrodą. Tego rodzaju postawa sprawia, że przyrodzie przypisuje się znaczenie symboliczne, a przy jej interpretacji stosuje się analogie albo też używa się dedukcji popychającej do lekceważenia faktów. Ciągle uważa się, że fakty to znaki, które odsyłają do jakiegoś znaczenia. Dlatego też szuka się podobieństw i odpowiedniości. W matematyce kładzie się nacisk na istnienie uniwersalnej harmonii, w fizyce natomiast na wszechobecność duchowego pierwiastka. Krótko mówiąc, chrześcijańskie opakowanie skrywa tu powrót do starożytnego symbolizmu. Stąd pozorny racjonalizm, który miesza się z okultyzmem, magią, alchemią, hermetyzmem i kabałą. Rzecz znamienna, że nigdy wcześniej nie było tylu czarowników i procesów o czary, co w dobie Renesansu.
-    Jest to okres, gdy w dziedzinie techniki mamy do czynienia z rzeczywistym postępem. Szczególny nacisk należy tutaj położyć na wynalazek druku, który powoduje upowszechnienie książki (w związku z czym rodzi się krytyka, ale i cenzura). Ale jest to również czas wielkiego postępu w sztuce wojennej (powstaje artyleria, która kładzie kres rycerstwu). W sumie jednak jest to przede wszystkim okres, gdy ludzkie umysły oscylują między marzeniem o prawdziwej technice a techniką z krainy marzeń, co skądinąd staje się źródłem ważnych dyskusji na temat tego, jakie osiągnięcia lub jakie zagrożenia przyniesie ludzka wynalazczość. Ludzie ówcześni fascynują się problemem homunculusa (sztucznie stworzonej istoty ludzkiej), dr. Faustem, automatami i mówiącymi posągami, ale warunki dla swobodnego rozwoju techniki jeszcze nie powstają.
-    Wszystkie te zmiany pociągają za sobą wstrząsy społeczne i moralne. Istotną rolę odgrywają wówczas wojny religijne. Jednocześnie rozwija się mistyka (św. Teresa z Avila i św. Jan od Krzyża), kwitnie dobroczynność, mnożą się wezwania do naprawy obyczajów. Następuje rozwój gospodarki pieniężnej, co pociąga za sobą spadek znaczenia szlachectwa, upowszechnienie się pracy najemnej i pauperyzację mas ludowych. Nie ma więc nic dziwnego w tym, że ostrości nabiera krytyka społeczna, przeradzająca się w całkowite potępienie stosunków panujących w społeczeństwie, czy też prowadząca do odrzucenia rozumu. Odpowiednio do tego w Odrodzeniu nabiera wagi temat szaleństwa (malarstwo Hieronima Boscha, Nawa szaleńców Josse Bade d´Asse´a, Pochwała głupoty Erazma itd.). Rozwija się również myśl utopijna (Utopia Morusa, Państwo słońca Campanelli, Nowa Atlantyda Bacona itd.), która wyraża różne tendencje społeczne i nie ogranicza się do samego dyskursu (u Thomasa Müntzera i antybaptystów, w wojnie chłopskiej i u Jana z Lejdy, zakładającego w Münster państwo nowego typu, utopia, przemoc i religia doskonale ze sobą współgrają).

1440 - De docta ignorantia (O oświeconej niewiedzy) Mikołaja z Kuzy (1401-1464). Uważany przez jednych za ostatniego filozofa średniowiecza, przez innych za pierwszego myśliciela Odrodzenia, Mikołaj z Kuzy (zwany Kuzańczykiem) był Niemcem. Nawiązywał do Dionizego Pseudo-Areopagity i do Proklosa, posiadał niezwykłe uzdolnienia spekulatywne, pozwalające kojarzyć go z Heglem (który wszakże nie znał jego pism). Kuzańczyk przeciwstawia się energicznie scholastyce, według której zasady logiki stanowią również prawa rządzące rzeczywistością. Jego zdaniem, prawda nie podlega zasadzie sprzeczności, lecz stanowi jedność przeciwieństw. I tak krzywizna okręgu przybliża się do prostej w miarę jak koło osiąga wielkość nieskończoną. W Bogu, który jest nieskończony, sprzeczności skończonych bytów zanikają, gdyż Bóg jest jednocześnie maksimum i minimum, jest wszędzie i nigdzie. Poznanie rozumowe, które obraca się w kręgu przeciwieństw, zdaniem Kuzańczyka, powinno być przekroczone za pośrednictwem intelektualnej intuicji, chwytającej jedność. Wraz z nią ginie złudzenie, że człowiek znajduje się w centrum Wszechświata, albowiem centrum znajduje się wszędzie i nigdzie (można w tym poglądzie zobaczyć zalążek nowoczesnego perspektywizmu). Kuzańczyk jest również autorem traktatu: De possest oraz dzieła będącego krytyczną analizą Koranu De cribratione Alchorani (1461), w którym dowodzi, że posługując się metodą krytyczną, muzułmanin jest zdolny odnaleźć w Koranie prawdy chrześcijaństwa.

1450 - pierwsza drukowana książka: Biblia Gutenberga.

1453 - zdobycie przez Turków Konstantynopola i upadek Bizancjum: spór platonizmu z arystotelizmem przenosi się na Zachód.

1472-1528 - Chiny: Wang Yang-Ming - rozum jest jedyną zasadą. Głosi on, że człowiek jako istota rozumna jest w stanie osiągnąć prawdziwe poznanie rzeczywistości samej w sobie. Wyzwalając się od wszystkiego, co obce rozumowi, człowiek jednoczy się z rzeczywistością, a to stanowi klucz do życia moralnego.

około 1482-1519 - Leonardo da Vinci (ur. 1452): malarz, teoretyk i inżynier wizjoner. Zdaniem Leonarda, życie wyraża się w wielu formach. Tak w sztuce, jak i w dziedzinie techniki należy za pomocą wszelkich środków naśladować mechanizmy życia, zmieniając marzenie w rzeczywistość.

1484 - Marsilio Ficino przekłada na łacinę Platona.

1486 - Traktat o godności człowieka Pico della Mirandoli (1463-1494). Traktat ten stanowi przedmowę do 900 tez dotyczących całości ludzkiej wiedzy, które Pico della Mirandola sformułował, zachęcając do dyskusji na ich temat wszystkich ówczesnych uczonych europejskich. Pico zdobył sławę głównie dzięki swej encyklopedycznej wiedzy i niebywałej pamięci, nie zwrócono natomiast dostatecznej uwagi na nowatorski charakter niektórych jego idei. Podstawą chrześcijańskiego humanizmu jest dla niego pojęcie godności ludzkiej. Zamiast podkreślać zależność człowieka od świata, Pico della Mirandola kładzie nacisk na jego niepowtarzalną swoistość - człowiek mianowicie posiada wolność, która sprawia, że jest tym, czym sam się staje, staje się zaś tym, czym jest dzięki swym własnym uczynkom. Wolność, decydująca o losach każdego człowieka, jest dla Pico della Mirandoli również czynnikiem kształtującym historię. Przyroda nie jest dla Pico della Mirandoli księgą, którą należy odczytać, lecz potokiem życia, którego składniki są wzajemnie powiązane. Stanowi ona pierwszy stopień ducha. Dzięki "magii naturalnej" (będącej przeciwieństwem magii i astrologii) człowiek może opanować siły przyrody i wykorzystać je do swoich celów.

1490-1530 - Lefèvre d´Étaples wydaje we Francji dzieła Arystotelesa, a następnie przekłada na francuski najpierw św. Pawła, potem Nowy Testament, a w końcu całą Biblię.

1498 - tragiczny koniec Girolamo Savonaroli (ur. 1452), wizjonera i apokaliptyka, który pragnął przemienić Florencję w państwo doskonałe.

1510 - L´art des opposés (Sztuka przeciwieństw), Livre du sage (Księga mędrca) i Livre du néant (Księga nicości) Charles´a de Bovellesa (1475-1553?). Osiągnąwszy duży, lecz krótkotrwały sukces Bovelles popadł w zapomnienie aż do momentu, gdy na początku XX wieku odkrył go ponownie Ernest Cassirer. Bovelles pozostawił po sobie bogaty dorobek, dzięki któremu wpisuje się w nurt spekulacji filozoficznej wiodącej od neoplatonizmu do Mikołaja z Kuzy. Zdaniem Bovellesa, rozum odkrywa, że pojęcia, za pomocą których myślimy, są sprzeczne. Prawda o naturze ludzkiej odsłania się w sferze kultury, albowiem istota człowieczeństwa jest tym, co człowiek ma dopiero osiągnąć. Natomiast dusza ludzka ma dwie siedziby i jest jednocześnie centrum ciała i całego Wszechświata. Dla Bovellesa kwestią zasadniczą jest problem stworzenia - jak Bóg może stworzyć coś, co nie jest Bogiem? Jedyny sposób, żeby uniknąć panteizmu, to założenie, że kreacja dokonała się ex nihilo - wszystkie rzeczy powstają na fundamencie pustki, będącej nicością w zestawieniu z bytem boskim. Ukoronowaniem rozwoju natury jest duch, a dogmat o zmartwychwstaniu, będący prawdą wiary, jest jednocześnie prawdą metafizyczną. A zatem wszystko, co stworzone, zatoczywszy krąg, powraca do pierwotnej jedności.

1510-1541 - Paracelsus (ur. 1493): lekarz i filozof. Paracelsus pisał po niemiecku, zajmując się medycyną, astrologią, filozofią, moralnością, polityką i teologią. Do dzieł, które po sobie pozostawił, należą między innymi: Paragranum, Opus Paramirum, Die Grobe Wundarznei, Die Astronomia Magna, Philosophia Sagax der Groben und Kleinen Welt. Paracelsus przeciwstawia się autorytetom Galena i Awicenny, albowiem prawdziwy lekarz, jego zdaniem, zgodnie z powołaniem uświęconym przez Boga, które polega na poszukiwaniu prawdy, oddaje się wyłącznie badaniu istoty rzeczy. Jako praktyk Paracelsus leczy bezpłatnie biedaków, uważa bowiem, że w "szpitalu Pana Boga" wszyscy jednakowo wydani są na pastwę chorób i śmierci (por. Spitalbuch z 1529). U źródeł medycznych koncepcji Paracelsusa znajduje się filozofia przyrody, nade wszystko zaś teoria oznakowania rzeczy - znaki obecne w świecie roślin posiadają mianowicie związki z ciałem ludzkim, gdyż człowiek jest mikrokosmosem (a jego zdrowie polega na harmonii z wszechświatem). Ponieważ analiza rozkłada żywe całości, należy dążyć do poznania podobieństw. Otóż, podobne nie tylko pozwala poznać podobne, ale również leczy podobne. Połączywszy tę zasadę z koncepcją, że to samo lekarstwo może mieć różne skutki w zależności od dawki oraz że rozcieńczenie prowadzi do oczyszczenia, Paracelsus przyczynił się do powstania homeopatii. Temu skądinąd płodnemu autorowi zawdzięczamy przepis, jak z rozkładającej się spermy stworzyć homunkulusa.

1511 - Pochwała głupoty Erazma z Rotterdamu (1469-1539). Dla swojej epoki Erazm stanowi prawdziwy autorytet tak ze względu na swą erudycję oraz kulturę literacką i teologiczną, jak i z powodu swego moralnego rygoryzmu. Jest on najbardziej wpływowym autorem w całej ówczesnej Europie; podróżuje bezustannie, spotykając najwybitniejszych ludzi swego czasu i zdobywając ich przyjaźń. Erazm z ogromną szczerością przedstawia swoje poglądy, protestując przeciw małżeństwom zawieranym z powodów politycznych, zwalczając wojny i głosząc pochwałę tolerancji (nawet z zagrożeniem ze strony Turków należy, jego zdaniem walczyć, posługując się jedynie orężem słowa i praktykując cnoty chrześcijańskie). Pochwała głupoty jest najwybitniejszym dziełem Erazma. Według niego, głupota prowadzi wyznawców fałszywej mądrości (co dopiero jest głupotą prawdziwą) do prawdy. Dowodem tego są Sokrates (jak głupiec idący za głosem swego demona) oraz Chrystus (Bóg, który dał się ukrzyżować). Głupota zaś chrześcijan polega na tym, że kochają zarówno przyjaciół, jak i wrogów. W 1524 roku w swej rozprawie O wolnej woli Erazm z całą energią przeciwstawia się Lutrowi (choć wcześniej tak samo jak on piętnował skandaliczne zachowanie wielu duchownych). Odrzucając koncepcję, że natura ludzka jest całkowicie zepsuta przez grzech pierworodny, Erazm atakuje fundamenty luteranizmu i ukazuje jego wewnętrzne sprzeczności - jeśli bowiem człowiek nie ma wolnej woli, to wezwania, by postępował zgodnie ze wskazaniami Ewangelii, są pozbawione sensu. Ale wolna wola istnieje i dzięki temu człowiek może przyczynić się zarówno do swego zbawienia, jak i zguby.

1513 - Niccoló Machiavelli (1469-1527): Książę, czyli jak rozpatrywać politykę w kategoriach czysto politycznych. Tekst Księcia opublikowany został dopiero w 1532, a prawdziwy oddźwięk wywołał dużo, dużo później. Samouk, sekretarz i doradca władz Florencji, Machiavelli nie snuje teorii na temat państwa jako takiego, lecz skupia swe rozważania na jednej, zasadniczej kwestii - jak stworzyć i utrzymać państwo w rzeczywistości takiej, jaka jest ze wszystkimi sprzecznościami interesów, z ludzką skłonnością do zła oraz z konfliktami między "możnymi" a "maluczkimi". W tle rozważań myśliciela florenckiego z całą pewnością znajduje się awanturnicza kariera Cezara Borgii, która ostatecznie zakończyła się niepowodzeniem. Machiavelli chciał udzielić rad rządzącym Florencją Medyceuszom, lecz jego dzieło przerosło to bezpośrednie zamierzenie - Książę stał się uogólnionym symbolem władzy, czy też po prostu Państwa, które musi się uporać z zagadnieniem rządzenia w sytuacji, gdy dochodzi do konfrontacji między rozbieżnymi siłami. Mamy tu do czynienia z radykalnym zerwaniem z tradycją, która wiązała politykę z etyką (stawiając zagadnienie, jaki powinien być i co powinien robić polityk), a także z filozoficznym poznaniem. Zdaniem Machiavellego, polityka, pojęta konkretnie, należy do dziedziny sztuki. Według filozofa, w polityce o wszystkim decyduje "cnota" (czy też "wartość") Księcia oraz szczęście (będące wypadkową przypadku, przychylności losu i przeznaczenia), któremu zawdzięczamy połowę naszych sukcesów. Zdaniem Machiavellego, polityk na próżno chciałby być uczciwy, albowiem jego obowiązki zmuszają go do używania siły, do działania podstępnego, a nawet do zbrodni. Jeśli stawką jest wolność i dobro ojczyzny, wszystkie środki są dozwolone (co miało ściągnąć na Machiavelli´ego oskarżenia o "makiawelizm"). Najlepszym ustrojem politycznym jest republika, w której panują rządy prawa (czego dowodem jest przykład Rzymu).

1516 - Utopia Thomasa Morusa (1478-1535). Swą Utopię (fikcyjna wyspa, znajdująca się "nigdzie"), będącą opisem państwa filozoficznego, Morus stworzył przede wszystkim po to, by przeprowadzić surową krytykę realnie istniejących społeczeństw (krytyka możnych, własności itd.), po wtóre zaś po to, by przedstawić obraz społeczeństwa mniej lub bardziej idealnego o charakterze "socjalistycznym". Powstała w dużej mierze z inspiracji Państwem Platona, Utopia stała się pożywką dla marzeń i działań większości późniejszych utopistów i rewolucjonistów. Dorobek Morusa nie ogranicza się wyłącznie do słynnej Utopii. Był on nie tylko uczonym humanistą, lecz także wybitnym politykiem, lordem kanclerzem Anglii. Gdy doszło do zerwania Anglii z Rzymem, odmówił złożenia przysięgi królowi jako głowie Kościoła anglikańskiego i został ścięty.

1517 - Marcin Luter (1483-1546) ogłasza w Wittenberdze swe tezy: wybuch Reformacji. Luter (mnich augustianin) zrywa z Kościołem z powodów głębszych niż skandal z odpustami (odpuszczanie grzechów w zamian za datki pieniężne), który stał się okazją dla jego wystąpienia. Samo zerwanie dokonało się ostatecznie w roku 1521, gdy Luter został skazany przez sejm w Wormacji. Odpusty są dla Lutra nie do przyjęcia, gdyż ma on nadzwyczaj silne poczucie grzechu. Jego zdaniem, natura ludzka jest do tego stopnia przeżarta przez zło, że jest rzeczą niemożliwą, by człowiek mógł sam osiągnąć zbawienie, korzystając ze swej wolności i rozumu oraz spełniając dobre uczynki. By zostać zbawionym, trzeba przede wszystkim uznać, że jest się bez reszty grzesznikiem. Drogą wiodącą do zbawienia jest wyłącznie łaska, której Bóg udziela w sposób całkowicie arbitralny. Opierając się na tej koncepcji, Luter głosi ideę, że Kościół jest wspólnotą wiernych (koniec podziału na kapłanów i ludzi świeckich), a następnie porzuca swój zakon i zawiera małżeństwo. Dla Lutra pomysł, że można poznać Boga jako byt substancjalny, jest wynalazkiem bałwochwalczej filozofii pogańskiej, albowiem Bóg jest nade wszystko miłością, a jednocześnie gniewem. Jego zdaniem, cała teologia zawarta jest w Piśmie Świętym. Toteż trzeba odrzucić logikę i filozofię, które z teologii uczyniły chaotyczny zbiór błędów (potępienie scholastyki, teorii Ockhama, a nawet Arystotelesa, uznanego za filozofa "do głębi przegniłego"). Niepotrzebna jest również teoria moralna i kodeksy etyczne, najzupełniej wystarczy, gdy człowiekiem kieruje miłość do Boga i do bliźnich (Arystoteles, wielki nauczyciel etyki, jest uważany za "wcielonego diabła"). Przeciw zwolennikom teorii wolnej woli, których oskarża o pelagianizm (wśród nich Erazma), Luter pisze w 1525 roku swoje dzieło De servo arbitrio (O niewolnej woli). Krótko mówiąc, dla Lutra liczy się wyłącznie Pismo Święte i wiara. Stykamy się tutaj ze swoistym paradoksem, gdy dyskurs zadziwiająco niechętny rozumowi filozoficznemu wywarł poważny wpływ na filozofię (przede wszystkim niemiecką), zmieniając obraz świata i podejście do rzeczywistości. Doktrynę Lutra Hegel uważał za źródło nowoczesnej demokracji, Max Weber natomiast z luterańskiej koncepcji pracy (Beruf - "zawód-powołanie", będące naszym ziemskim obowiązkiem wobec Boga) wyprowadził swą słynną analizę ducha kapitalizmu.

1526-1546 - Francisco de Vitoria (1492-1546): logiczną podstawą prawa międzynarodowego jest sprawiedliwość. Vitoria to filozof i teolog, który w swoich Sobre los indios (O Indianach) i Derecho de la querre (O prawie wojennym) (1539) rozwija w duchu Arystotelesa i św. Tomasza pojęcie prawa naturalnego, wyprowadzając ze swej koncepcji zasadnicze wnioski dla rozumienia polityki oraz prawa i podkreślając, że mają one służyć międzyludzkiej wspólnocie. Vitoria kładzie nacisk na wolność, równość i znaczenie stanowiska większości (odwołując się do niezbywalnych praw ludu), odrzuca ideę, że papież może sprawować kontrolę nad władzą świecką. Ponieważ prawo naturalne jest takie samo dla wszystkich ludzi, jego zdaniem, Indianie z natury nie mogą być niewolnikami, a wojny dają się usprawiedliwić tylko wówczas, gdy ich celem jest przywrócenie porządku w ramach międzyludzkiej wspólnoty. Uważa, że prawo zasiedzenia przeważa nad prawem krwi (dlatego sprzeciwia się usuwaniu Żydów i muzułmanów z Hiszpanii), i broni wolności sumienia, która w żadnym wypadku nie powinna być gwałcona.

1527 - De incertitudine et vanitate scientiarum (O niepewności i marności nauki) Corneliusa Agrippy (1486-1536): nauka jest względna, a może być i niebezpieczna. Cornelius Agrippa udziela nam nauki o względności wszystkich dziedzin wiedzy (z egzegezą biblijną łącznie):

-    Naukowe konstrukcje (orbity, epicykle itd.) są ledwie przybliżonymi hipotezami, często sprzecznymi ze sobą.
-    Niebezpieczne są wszystkie próby rywalizowania z Bogiem, polegające na konstruowaniu automatów czy na wysiłkach, by stworzyć homunkulusa.
-    Godzien pochwały natomiast jest osioł (tę pochwałę podejmie później Zaratustra Nietzschego), ponieważ szczęście wieczne zostało przyobiecane ubogim duchem, należy zamknąć Księgę świata i szukać prawdy w "księdze zapieczętowanej", o której wspomina Apokalipsa. Na długo przed Baudelaire´em Agrippa przyjmuje zasadę korespondencji - wszystko jest znakiem i odsyła do jakiejś rzeczy, a to, co ukryte ma (jak mówi św. Mateusz) być odkryte, do czego prowadzi okultyzm (De occulta philosophia, 1533).

1532-1553 - Francois Rabelais (ur. 1494-1553): Gargantua i Pantagruel, księgi trzecia i czwarta.

1536 - Jan Kalwin (1509-1564): Institutio christianae religioni. Zerwawszy z katolicyzmem, Kalwin odrzuca imperializm rozumu na rzecz "filozofii chrześcijańskiej", która jest tym samym co wiara i ma tylko jedno narzędzie, a mianowicie Pismo Święte. Kalwin kładzie nacisk na teorię predestynacji (powodzenie materialne jest w świecie doczesnym jedynym znakiem, że się należy do wybranych, do czego nawiążą purytanie) i dąży do zjednoczenia władzy duchowej i świeckiej, zakładając w Genewie teokratyczną republikę, której władze surowo strzegą czystości obyczajów.

1543 - Wesaliusz (Andreas Vesalius, 1514-1564): De homini corporis fabrica (O budowie ludzkiego ciała): badania anatomiczne sięgają do wnętrza człowieka.

1543 - Mikołaj Kopernik (1473-1543): O obrotach ciał niebieskich: heliocentryzm. Patrząc wstecz, uznajemy, że wraz z Kopernikiem dokonał się symboliczny podział w chronologii historycznej, przeciwstawiający sobie dwie wielkie epoki. Sam Kopernik jednakże nie pragnął być i nie wiedział, że jest twórcą "nowożytności". A czy rzeczywiście jest? Rzecz jasna, jest coś rewolucyjnego w fakcie, że Ziemia przestaje być centrum Wszechświata, stając się jedną z wielu planet, które krążą wokół Słońca. Jednocześnie pamiętać należy, iż określenie "rewolucja kopernikańska" zostało użyte dopiero przez Kanta i dotyczy czegoś innego, a mianowicie stosunku między podmiotem a przedmiotem poznania. Co nie zmienia faktu, że mamy tu do czynienia z rzeczywistym postępem (którego wyrazem jest przede wszystkim wcześniejszy Commentariolus Kopernika). Okazuje się bowiem, że to, co się nam jawi (z naszej ziemskiej perspektywy), jest złudzeniem w stosunku do rzeczywistości, którą należy zrekonstruować zgodnie z zasadami geometrii (wyszedłszy od ruchu gwiazd). Z ruchu Ziemi wynika, że rzeczywistość jest homogeniczna, w związku z czym nie da się utrzymać arystotelesowskie rozróżnienie między światem pod- a ponadksiężycowym

1548 - publikacja Ćwiczeń duchownych św. Ignacego Loyoli, założyciela zakonu jezuitów (między 1540 a 1550).

1550-1551 - spór w Valladolid, w którym biorą udział Las Casas i Sepulveda: jacy są Indianie? Karol V inspiruje spór na temat Indian. Las Casas (Historia de las Indias i Krótka relacja o wyniszczeniu Indian) broni Indian, uznając ich za wzór człowieczeństwa, Sepulveda natomiast, uważający Indian za istoty barbarzyńskie, twierdzi, że trzeba najpierw zająć się podniesieniem ich na ludzki szczebel bytowania. Wbrew stereotypowi, który ukształtował się później, spór był zbyt złożony, by można go było uznać za walkę "dobra" ze "złem". Filozoficznym źródłem tej kontrowersji była koncepcja Vitorii.

1576 - Sześć ksiąg o Rzeczypospolitej Jeana Bodina (1530-1596): pojęcie suwerenności. Znany szerokiej publiczności ze swej Demonomanii (1580) Jean Bodin jest w rzeczywistości wielkim myślicielem politycznym, którego czasami uważa się niesłusznie za teoretyka królewskiego absolutyzmu. Dzieło Bodina w sposób naukowy, w kategoriach zgoła już socjologicznych, przedstawia istotę państwa ("Rzeczypospolitej"), która zostaje przez niego zdefiniowana za pomocą pojęcia suwerenności, stanowiącej czynnik absolutnie podstawowy. Niezależnie od tego, jaki istnieje system rządów (monarchiczny, arystokratyczny czy demokratyczny), suwerenność jest, jego zdaniem, jedna i niepodzielna. Ma więc charakter bezwzględny. Rozwijając swą doktrynę, Bodin szczególnie mocny nacisk kładzie na historyczne i geograficzne warunki życia narodów (stąd jego teoria uwarunkowań klimatycznych, do której nawiąże później Montesquieu). Osadza on również swą teorię w szerokim kontekście historycznym, biorąc pod uwagę czynniki religijne, przyrodnicze i obyczajowe (La méthode de l´histoire, Metoda historii, 1566, L´Amphithéâtre de la nature, Amfiteatr przyrody, 1596). Jego zdaniem, sprawujący władzę winni ją wykonywać, nie naruszając harmonii, którą Bóg ustanowił we Wszechświecie.

1577 - Zamek wewnętrzny św. Teresy z Avila (1542-1595) i początki Nocy ciemności św. Jana od Krzyża (1542-1595): wewnętrzna przygoda mistyki.

1578 - wydanie dzieł Platona w oryginale (Genewa, wydawca - Henri Estienne).

1580-1595 - Próby Michela de Montaigne: ja i dola człowiecza. Montaigne jest nie tylko wielkim pisarzem, lecz również wielkim filozofem, choć nie tworzy systemu i nie posługuje się przyjętą terminologią filozoficzną. Montaigne uważa się za stoika i jest sceptycznie nastawiony do wszelkich form dyskursu o bycie (nie mamy żadnej więzi z bytem, obcujemy wyłącznie ze zjawiskami). Z tej postawy rodzi się jego zadziwiająco oryginalny projekt filozoficzny, polegający na tym, że własne ja, w którym odzwierciedla się kondycja ludzka, staje się jedynym przedmiotem namysłu. Dla Montaigne´a filozofia jest tożsama ze sztuką życia.

1584 - De constantia (O stałości) Justusa Lipsiusa (Joest Lips, 1547-1617): neostoicyzm chrześcijański. Justus Lipsius - wydawca Tacyta i Seneki - przyczynił się bardzo mocno do wzrostu zainteresowania fizyką i koncepcją moralności stoików (Manuductionis ad Stoicam philosophiam, Podręcznik filozofii stoickiej, 1604 i Physiologiae Stoicorum, Fizjologia stoików, 1610). Czerpał też z niego klasycyzm (Kartezjusz, Corneille itd.).

1587 - Volksbuch (opowieść ludowa) doktora Fausta: mit zyskuje formę.

1588 - De concordie gratiae et liberi arbitrii (O zgodności między wolną wolą a łaską świętą) Luisa de Moliny (1525-1600): "wiedza pośrednia". Teoria de Moliny, która stara się rozstrzygnąć słynne zagadnienie, w jakim stosunku pozostają do siebie wolna wola ludzka oraz boska wszechwiedza, była przedmiotem gorących dyskusji w filozofii siedemnastowiecznej. Zdaniem de Moliny, między boską wszechwiedzą, która dotyczy tego, co stanowi czystą możliwość, a powziętymi przez Boga postanowieniami znajduje się "wiedza pośrednia", oznaczająca, iż Bóg zna futuribles, czyli decyzje, które człowiek samodzielnie podejmie w tej czy innej sytuacji.

1590 - Tractatus de constantia (Traktat o stałości) Wilhelma du Vair (1556-1621): stoickie chrześcijaństwo.

1592-1616 - Teatr Szekspira (1564-1616).

1597 - Disputationes metaphysicae (Dysputy metafizyczne) Francisco Suareza (1548-1617): ostatnia synteza należąca do tradycji scholastycznej, z której korzystać będzie filozofia XVII wieku.

1600 - spalenie na stosie Giordana Bruna (1548-1600): monada monad i nieskończoność Wszechświata. W zbiorowej pamięci Bruno stanowił przykład niezależnego i konsekwentnego myśliciela, który wolał spłonąć na stosie (w 1600), niż odwołać swoje poglądy. Jego idee natomiast były mało znane aż do czasu, gdy Schelling wydał swego Bruna (1802). Nastawiony wrogo do arystotelizmu, Bruno należy do tak zwanego nurtu platońskiego, który reprezentowali Mikołaj z Kuzy i Eckhart. Niektóre z jego pomysłów można odnaleźć u Leibniza (na przykład, że każda monada odzwierciedla całość Wszechświata). Bruna uważa się za panteistę, co jest interpretacją nader powierzchowną. Jego Bóg jest "monadą monad", będącą wszędzie i wszystkim, gdyż nie daje on się odróżnić od tego, czego jest przyczyną, stanowiąc wszechobecną zasadę wszystkiego. Jego zdaniem, istnieje nieskończona liczba światów podobnych do naszego, albowiem Bóg, który jest nieskończony, mógł stworzyć jedynie nieskończoność. Jedność wszakże, rozszerzając się, zanika, a więc to, co możliwe różni się od tego, co rzeczywiste, wskutek czego rzeczy składające się na świat są przypadkowe i przemijające.

1602 - Państwo słońca Tomasza Campanelli (1568-1639): wyobrażona republika o charakterze komunistycznym i teokratycznym, w której wielką wagę przywiązuje się do postępu technicznego.

1603 - Politica methodice digesta (Polityka metodycznie przedstawiona) Johannesa Althusiusa (1557-1638): zasada pomocniczości. Sprzeciwiając się doktrynie suwerenności Bodina, Althusius uważa, że społeczeństwo jest zbiorem wspólnot (od rodziny poczynając, a na państwie kończąc), które żyją razem, lecz posiadają własną osobowość i własne cele, a także wyposażone są w środki do osiągania tych celów. Sztukę rozwijania, tworzenia i podtrzymywania więzi społecznych nazywa Althusius "symbiotyką". Doktryna Althusiusa inspirowała teorie liberalne w Anglii i w Holandii. Althusius może być uznany za twórcę naszej zasady pomocniczości (wspólnota najwyższa powinna sprawować tylko takie funkcje, których nie są w stanie wypełnić wpólnoty niższe).

1606 - De la Sagesse (O mądrości) Pierre´a Charrona (1541-1630): afirmacja laickiej i autonomicznej (w swoim duchu neostoickiej) moralności.

1619 - Harmonia mundi Johannesa Keplera (1541-1630): prawa astronomiczne (orbity ciał niebieskich są eliptyczne) i narodziny optyki.

1620 - Novum Organum Francisa Bacona (1561-1626): wiedza jako klucz do panowania nad przyrodą. Bacon to polityczny intrygant, który nie był prawdziwym uczonym (na przykład w ogóle nie pojmował zainteresowania rewolucyjnymi odkryciami Galileusza), ale potrafił tak dobrze upowszechnić ideał (czy mit) nauki, że dzięki Wolterowi i Encyklopedystom został powszechnie uznany za wielkiego inspiratora nauki nowoczesnej. Novum Organum jest wyrazem skrajnego sprzeciwu wobec Organonu Arystotelesa. Zdaniem Bacona, nauka nie ma osiągnięć, ponieważ nie posługuje się właściwą metodą i zaleca on, by zaniechać wszelkiej dedukcji a priori na rzecz indukcji, odrzucić przy tym wszystkie celowe przyczyny i dzielić na najmniejsze części (atomizując) istniejące trudności. Przede wszystkim jednak trzeba usunąć wszystkie przesądy, czyli "idole", które przeszkadzają w poznaniu świata: idole plemienia (złudzenia związane z gatunkową naturą człowieka), idole jaskini (związane z cechami jednostek), idole rynku (których źródłem jest język) oraz idole teatru (które wywodzą się z koncepcji filozoficznych). Prawdziwa nauka powstaje wyłącznie z eksperymentalnego poznania przyrody. Nauka jest więc w istocie działaniem (eksperymentowaniem), które poznaje przyrodę po to, by nad nią zapanować. Poznanie ma zatem cel praktyczny (którym jest pomyślność ludzi). Na tym polega "filozofia skuteczna", pozwalająca człowiekowi zostać "władcą przyrody". W 1627 roku Bacon ogłasza swoją Nową Atlantydę (pisaną od 1621), w której przedstawia utopijne państwo Bensalem, żeby pokazać, jak człowiek panuje nad przyrodą. W państwie tym leczy się choroby i przedłuża życie ludzkie, korzystając z osiągnięć Domu Salomona, który jest centrum eksperymentalnych badań prowadzących do powstawania wynalazków technicznych (latające machiny, urządzenia do rejestracji dźwięku, łodzie podwodne itd.).

1623 - Mysterium magnum (Wielka tajemnica) Jacoba Böhmego (1575-1624): tajemnica absolutu. Böhme - szewc z zawodu, namiętny czytelnik Paracelsusa i Biblii, pasjonujący się alchemią i teozofią - znajduje się na marginesie wszystkich ówczesnych prądów filozoficznych. Jest mistycznym wizjonerem, który w przyszłości wywrze wpływ na niemieckich idealistów, i nie tylko na nich. Mysterium magnum to napisany w alegorycznym języku komentarz do Księgi Rodzaju. Dzieło podejmuje wątki wyłożone w wielu innych jego utworach (między innymi w Jutrzence z 1612), głosząc, że u źródeł świata zjawiskowego istnieje "Podstawa" (Grund), która sama wywodzi się z "bezpodstawności" (Ungrund), nie będącej jednak nicością.
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